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BOGRCTWO POLSKI.
Główny urząd statystyczny w W arszawie cDiiczył  

w przybliżeniu nasz majątek państwowy, Podajemy 
liczby w zaokrągleniu dla łatw iejszego spamiętania.

O bszar ziemi wynosi 386 tys. kilom kwadrato 
wych, a na nim 600 miast 12000 gmin wiejskich 
i 4000 obszarów  dworskich, ludności zaś 27 miljonów 
tj. 70 osób na kilometr kwadr., albo na jednego wy­
pada blisko 3 morgi ziemi. Samych Polaków jest 181/, 
m Ijona, innych narodow ości 8 '/, mil , na 70 Polaków 
jest 30 obcych. Blisko połow ę polskiej ziemi zajmuj? 
rola, szóstą cz iść łąki i pastwiska, czwartą część lasy, 
dziesiątą część nieużytki. Na polskiej ziemi żyje 3 mii. 
koni, blisko 8 mil. sztuk bj dla, 2 mil. owiec, 5 mil. 
śwm. Budynków mieszkalnych w Polsce w miastach 
jest 400 tys,, po wsiach 3 mil., w obszarach dw or­
skich 45 tysięcy.

Bogactwo węgla ukrytego w ziemi polskiej jest 
ponad 140 miljardów ton, a więc o połowę większe 
n-ż w Anglji.

Gdybyśm y się zabawili w obliczenie, ile też w zło­
cie wynosi majątek polski za role, lasy, budynki, ży wy 
inwentarz, kopalnie — to w ypadłoby piętnaście tysięcy 
biljonów marek, a na jednego ooywatela polskiego 
przypada 50 miljonów marek. Jeżeli mamy tak olbrzy­
mie zasoby materjalne, to trzeba tyiko pracy usilnej, 
zgodnej, wytrwałej, a przed Polską otworzy się w spa­
niała przyszłość.

Rasa polska jest m n o żn a ; przyrost ludności naj­
większy po żydach mają Polacy, jeżeli więc podniesie

się oświata, a za nią zdrowotność, to Polacy zaczną 
wylewać się poza swoje granice Mamy już 3 miljony 
osadników w A m eryce; ta liczba będzie wzrastać, bo 
yijychodżtwo do Ameryki tak prędko nic ust. nie O lbrzy­
mie puste przestrzenie na W schodzie czekają na rv ini- 
ków, którzyby je umiejętnie uprawiali i tu zn.ów otwie­
ra się drugie wielkie o<>le dla ludu polskiego.

Kto zna choćby tylko pobieżnie hńtorjc polską 
i literaturę, ten musi stwierdzić jej najw yzs/y poziom, 
gdy z rozszerzeniem oświaty masy iudo -e pr znają 
swe ojczyste dzieje i piśmiennictwo, muszą wychować 
się na najwyższy typ narodowy.

Historja kroczy powoli ale nieubłaganie, więc dla 
Polski musi przyjść chwila, kiedy oświata nauczy jej 
obywateli wyzyskać bogactw o materjalne, rasowe, du­
chow e i wtedy Polska stanie na czele ludzkości. Ja- 
ponja odrodziła się za lat p ięćdziesiąt; Polsce skrom ­
nie wyznaczmy dwa razy dłuższy czas.

W sprawie niszczenia lasów 
tatrzańskich i podhalańskich.

Otrzymujemy następujące wyjaśnienie.
Na skutek szeregu artykułów, jakie w ostatnich 

czasach ukazywały się w gazetach o niszczeniu lasów 
tatrzańskich i podhalańskich oraz na skutek interpe- 

i lacyj w Sejmie w sprawie niszczenia tych lasów, a J  w szczególności lasów H rabiego Zam ojskiego w Zako 
: panem, Jerzego Uznańskiego Poronin, Szaflary, lasów 
i 7-miu gmin Witów, oraz arobnych enklaw włościań­
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skich zarządziło Ministerstwo Rolnictwa za pośre­
dnictwem W ojew ództwa krakowskiego delegację inży­
niera Jarmulskiego za miejsce, którem u pow ierzono 
akcję tępienia kornika i uregulowanie gospodarki leśnej 
w powiecie nowotarskim i spisko-orawskim .

Niezależnie od tego delegow ało Min. Roi. słynne­
go entom ologa polskiego prof. Uniwersytetu warszaw­
skiego i prezesa Związku ' Entom ologów  polskich inż. 
Zygmunta M okrzeckiego celem zbadania stanu inwazji 
kornika w Tatrach, oraz postępu robót prow adzonych 
z ramienia Rządu.

Po kilkudniowych skrupulatnych badaniach up ro ­
sił prof Mokrzecki now otarskiego starostę W P. Wła­
dysława Trześniowskiego o zwołanie na dzień 29. 
maja 1923 r. konferencji, na której zdał szczegółowe 
spraw ozdanie z wyniku poruczonego mu badania.

Konferencja ta odbyła się w Urzędzie Stacji Kli­
matycznej w Zakopanem  przy współudziale wymienio­

n y  ck już osób  o raz: prof. Uniwersytetu krakowskiego 
inż. Stanisława Sokołow skiego, posła Józefa B ednar­
czyka, inspektora lasów gminnych inż. Kabłaka, nad ­
leśniczego Liberaka, leśniczych Lorensa, Zam sra, B ień­
kow skiego, zastępcy naczelnika gminy Zakopane Sta­
nisława Roja, Dra W ilczyńskiego pełnom ocnika d ó b r 
hrabiego Zam ojskiego, adw okata Trojanow icza pełno­
mocnika d ó b r U znańskiego, Dra M akowskego pełno­
mocnika firmy Okoniew ski Przemysł drzewny S. A. 
Katowice oraz kom endanta Policji państwow ej w Z a­
kopanem  Siewińskiego.

Po wyczerpujących referatach prof. Sokołow skie­
go, nadleśniczego Lfberaka i inż. Kabłaka rozwinął 
szczegółow o dotychczasowy plan akcji tępienia kor­
nika i jej skuteczność inż. Jarmulski, pozostawiając

ZYGM UNT J-UBFRTO W iCZ.

BEZ IDEAŁU.

ocenę dotychczasow ej działalności referatowi prof. 
M okrzyckiego.

Profesor Mokrzecki w nader obszernym  i farho- 
wo sprecyzow anym  referacie przeszedł poszczególne 
kompleksy lasów stwierdzając, co następu je :

W lasach Hr. Zam ojskiego, gdzie akcję tępienia 
kornika objął prof. Sokołowski, nie dokonuje się żadnych 
wyrębów, natomiast z całą energją korn ka się zwalcza 
i stare zręby zalesia.

W lasach Witowskich nie dokonuje się lów nież 
żadnych wyrębów. O  masowym wywozie drzewa n ie­
ma mowy. lasy są zagospodarow ane zgodnie z prze­
pisami ustawy, kornika aa drzew ach stojących niema, 
zręby się czyści i zalesia, oraz zakłada puł .r*y w ilości 
przez Rząd przepisanej.

W lasach Jerzego Uznańskiego komoletnie z d e ­
wastowanych i m asowo kornikiem opadniętych, gdzie 
dotychczas zręby nie były czyszczone i zalesiane, p ro ­
wadzi przym usow o na koszt właściciela akcję tę inż. 
Kamil Jarmulski kierownik inspekcji leśnej w Z akopa­
nem, który przy pom ocy dodanego mu przym usow e­
go  nadzorcy nadleśniczego Liberaka w zupełności 
opanow ał sytuację i dzięki swej energji i żmudnej 
pracy dokonał niemal nadzwyczajnych rzeczy.

Przy pom ocy firmy Okoniewski, która akcję tę 
jako zainteresowana kupnem  drzew a kornikow ego fi­
nansuje, pracuje on z około 500 robotnikami, oczyszcza­
jąc w forsow ny sposób  zręby, zakładając pułapy, ko­
rując i wycinając stare drzew a opadnięte kornikiem, 
wreszcie zalesiając już oczyszczone powierzchnie tak 
forsownie, że w przeciągu zaledwie jednego miesiąca 
sw ego urzędowania zdołał oczyścić i zalesić ponad 
120 hektarów powierzchni oraz założyć 5400 pułap.

W końcu stwierdza prof. Mokrzecki, że lasy

Pospólna m łość  jest to skarb jedyny,
Jest jedna myśl u dobrych ludzi dw óch.

Krzyżacka pięść już groźnie się zaciska,
W kałmuckiej czerni wzbiera pomsty war.

Skruszy was w róg i w jarzmo rychło poda,
A rdza stalowy wasz przegryzie miecz,
Gdy swar wam będzie strawą i niezgoda,
A chw astów z serca nie wyrwiecie precz 1

Przygaśnie blask tej Rzeczypospolitej,
Sztandary sławy w pfóchno stoczy mól,
Gdy braknie wiary, mocy w sercach litej,
A każdy kradł swói wspólny będzie ul I

Rozlecą się, roznlyną orły złote,
Złamie się pęd, przed którym drżał wasz w róg, < 
G dy bratni swar rozluźni świętą rotę,
Nie będzie trzeba miecza, by nas zm ógł!

Bez ideału puste będą czyny,
Bez ideału upaść musi duch,

Gdy święte sicry rozprysną się z ogniska, 
Gdzież będzie Bóg, by nas walczących wsparł ?

W ięc rozszerz pierś, człowieku dobrej woli, 
Zakasaj ręce, nad popraw ą rób,
Goryczy jad niech dłużej cię nie boli,
Ojczyzny dobro, to dzis mężów ślub!

Choć często sobie wpoprzek drogi siajem, 
C hoćby nam żal na serca głazem padł. 
Szanujmy się, kochajmy się nawzajem,
W miłości jest zwycięstwa żywy kw iat!

Za m łodych dni, marzyliśmy taK cudnie 
i spełnił się najzłatszy sen dziś nasz,
Więc kiedy Bóg Ojczyźnie dał południe,
U granic jej bezsenną pełńmy straż !
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włościańskie gmin Mała Łą^a {Zakopane), Chochołów, 
Kiały Dunajec i Porwmu s ą zdewastowane i wymagają 
również przym usow ego zar.ądu .

Po długiej dyskusji na temat przyszłości iasów 
ran żarskich i ich zagospodarow ania ustalono na kon­
ferencji konieczność stałego ustanowienia Państwowej 
Inspekcji leśnej w Zakopanem , oraz przyjścia jej z po­
m ocą rządową w formie kredytu na hodow lę i ochro 
nę lasów.

Na tem konferencję zakończono i ustalono te r ­
min następnej na miesiąc lipiec b. r

Prtyp. żi*d*k«i* . . Poźądaae będzie, aby przyszła 
inspekcja leśna zajęła się również innemi lasami pod- 
halaiskiem i, a zwłaszcza w O orcach. ,

Wystawa robót ręcznych i rysunków 
szkół powszechnych w Kowym Targu

w dniach od 10—12 czerwca, odznaczała się 
oofitością okazów i ich różnorodnością.

W trzech salach um ieszczono tu ow oce pracy te­
go  pokolenia, które po nas dopiero przyidzie. W ysta­
wa była dlatego Dardzo interesującą. W pierwszej sa!i 
um ieszczono wystawę prac uczenie 7 m a  klasowej 
szkoły żeńskie] w N o w y u  Targu, któia się ogólnie 
podobała. Zwracały tu szczególnie uwagę piękne białe 
hafty uczenie p. Szczerbianki, oraz kolorowe p Źu- 
kiewiczównej, a bardzo mirę witraże, nalepianki i sta­
ranne rysunki uczenie p. Gołębiowskiej. O bok sprzęci- 
ków efektownych, oyło tu dużo rzeczy prozaiczniej- 
szych, ale zato praktycznych, a były to sukienki, far­
tuszki, koszule;, koszyczki i t. d., wykonane pracowicie 
i czysto przez uczenice. Sala ta robua niezmiernie sym - 1 
patyczne wrażenie i świadczyła bardzo dodatnio o so ­
lidnej pracy nauczycielek nad paw ietzonym  sobie 
drobiazgiem..

X drugiej saii była wystawa prac uczniów Ó cio 
klasowej szkoły męskiej w Nowym Targu, mniej może 
barwna, ale rów nież ciekawa. Cóż więcej m ożna żądać 
od takich 6— 12 letnich artystów, zrobili co mogli, 
a wystawy z pewnością się nie spodziewali. A prze­
cież i tu pracy nauczycielskiej bardzo wiele, a wyniki 
bardzo piękne.

O d klas 1—4-ej uczyli tu robót i rysunków g o ­
spodarze klas, klasę 5 i 6 uczył p. F. Rutkowski.

Przyszli Nowotarżanie dokazali tu cudów um ie­
jętności, dłubali kozikami i nożami sprzęty drobniejsze, 
u pożyteczne, a więc trzonki do narzędzi, pieski do 
butów, wieszadła, ramki. Rysowali kapelusze góralskie, 
a nawet zdobyli się na widoki z natury i oto odryso- 
wali jak prawdziwe wieżę kościoła now otarskiego, So 
kół, browar, jako budynki szkoły najbliższe, a więc 
to, co widzą codziennie.

Wyniki te świadczą bardzo dobrze o pracy ru -  
i uczyciela w tych klasach

W trze i.*j sali popisy waty się w efskie szkoły 
pow szednie powiatu sąd. now otarskiego, z prac zwia- 
cały tu u w a g ę ; malownicza szopka z Gronko w a ze 
szkoły p Skoczowskiego szałas i sprzęty gazdowskie 
uczniów p Koniecznego z Klikuszowej i wyroby ca- 
ramiczne p. Wyskla z Chabówki, a przytem draperja 
ze słomy i bibuły wcale ciekawa.

Zajmującą tę wystawę, całoroczny dorobek .n a j­
młodszych" Podhalan zorganizował kcmhut składający 
się z p. GołęOiowskiej, jakz przewodniczącej, z p. 
Żukie.wiczówną i z p. Rutkowskim, Falczewskim 
i Michalikiem.

Na wystawie czuło się ciepło dziecięcego ser­
duszka, jego snów i marzeń, dobrze, że tego w szkole 
cne zacierano. Znać było, że szkoła pom aga maleństwu 
do wypowiedzenia siebie V możliwie udanej formie. 
Zwłaszcza zaś prace uczenie celowały czystością i sta­
rannością wykonania, a gdzieniegdzie błysła nawet 
w<asna iskierka małej artystki, czy artysty.

Budzenie tych świętych iskier to cel takiei wystawy, 
bo przecież tyle tych żarów ś ./ię ty ,h  świat i złośliwi 
ludzie zabijają. A przecież bez zapału życie nic nie 
warte ! Dlatego za tę wystawę należy się Konńtetowć 
nauczycielskiemu szkół nowotarskich pełńe uznanie I

Zygmunt Lubertowits.

Przegi«|d polityczny.
Z prac sejmowych. W Sejmie naszym w ostatnich 

dniach omawiano ustawę o zniesieniu ograniczeń 
kościoła rzymsko katolickiego, które istnieją dotychczas 
w Polsce na mocy niezm esionych dotąd praw państw  
zaborczych. O becnie te ograniczenia będą zniesione. 
Dalej uchw alono ostatecznie ustawę o p idatku g run ­
towym , o tej ustawie pisaliśmy już przed kilku tygo­
dniami, podając, jaką progresję, t.j. nadwyżkę p ro cen ­
tową płacić będą większe majątki. Poprawki uchwało - 
ne w Sejmie przynoszą now e ulgi małym rolnikom, 

j Ci mianowicie, którzyby m en  płacić Doda*ki do 50000 
Mkp, płacić będą o połowę mniej, a więc 10000 za­
miast 20000 Mk., 20000 zamiast 4000C Mk itp. ci zaś, 
którzyby mieli płacić między 50000 a 200000 Mk, p o ­
datku, płacić będą 80 procent tej sumy, a więc 80000 
zamiast 100000 Mk., 120000 zamiast 150000 Mk., .tp . 
W ten sposób  bedą obiicz&ty podatek władze skarbo­
we i każdy mały rolnik, który dostanie nowy wymiar 
podatkowy, powinien wiedzieć, że będzie on o p o ło ­
wę lub piątą część niższy od tego podatku, któryby 
płacił, gdyby tej zniżki Sejm nie był uchwalił Sejm 
skończy swoje prace przedwakacyjne koło 20 czerw ca, 
a potem będzie pracować komisja budżetow a d -z ł ^
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wakacje, aby w sierpniu na nowem  posiedzeniu prze­
dłożyć wyniki swoich obrad.

Nowym szefem sztabu generalnego mianował Rząd 
gen . dywizji Stanisława Hallera, który ten urząd piasto­
wał już w roku 1919 i 1920. Now y szef obejm ie swój 
urząd w tym tygodniu.

Stosunek Polski i Gdańska w ostatnich czasach 
się zaognił. Odańszczanie bowiem , którzy przez traktat 
wersalski zostali poddani zwierzchnictwu polskiem u, 
ogarnięci butą niemiecką, nie zważali na przepisy 
trakta‘u i starali się prawa polskie w G dańsku o g ra ­
niczać. Toteż Rząd polski postanow ił przem ówić im 
d o  rozum u przez powstrzym anie polskiego ruchu han 
Ulowego, napływu polskich gości i interesantów do 
G dańska i niedopuszczanie do G dańska polskiej ży­
wności. Ponieważ zaś bez tego Gdańsk nie m oże wy­
żyć, będą te środki skuteczniejsze, niż kroki wojenne,
0 których Rząd nasz nie myśli. Szerzą o nich pogło 
ski różne czynniki w rogie Polsce, aby spotęgow ać 
zniżkę marki polskiej, na której one robią interesa

Nowa prajakty niamlackis w prawie odszkodow ań 
niewiele się różnią od poprzednich. N iema w nich 
określonej wysokości odszkodow ań, niema zobow ią­
zania się do powstrzymania biernego oporu, są na­
tomiast żądania 5 letniej zwłoki w płaceniu odszkodo­
wania. Ten now y projekt niemiecki odrzucają Francja
1 Belgja, a zdaje się, że przyłączą się do  tego  Anglja 
i Włochy

Rewolucja w B iłgarjl. Dotychczasowy rządu bu ł­
garski ze Stambolijskim na czele został obalony przez 
oficerów i pow stańców  m acedońskich. Rząd Stambo- 
lijskiego został uwięziony, a prezesem  now ego rządu 
został profesor uniwersytetu Aleksander Cankow. Wy­
jaśnienia now ego rządu o przewrocie nie wyjaśniają 
dokładnie przyczyn. Są przypuszczenia, że rząd d o ­
tychczasowy obalono, ponieważ nie stawiałby on o p o ­
ru wynikom układów  pokojow ych grecko tureckich, 
niekorzystnym  dla Bułgarji. O pór taki jednak now ego 
rządu m oże spow odow ać ro w ą  wojnę przeciw 
Bułgarji.

K R O N IK A

Misje ludowe w Jurgowie na Spiszu odbyły się 
w d n iach  3— 7 czerw ca. L udność m im o robót w polu 
tłum nie  g a rn ę ła  się do kościoła na nauk i m isyjne, 
k tóre g łosili 0 0 .  Jezu ic i z Kr. B isztygą na  czele. 
W  dnm  6. czerw ca p rzystąp iło  do św. sakram entów  
ltlUO ludzi z parafji i k iedy w następ n y m  dniu  ks. 
M isjonarze odjeżdżali do K rem pach  n a  da lszą  drogę 
miByjną, żegnano ich  z płaczem , zdradzaj ąeym  
rzew ne i serdeczne podziękow anie za pracę dokonaną.

Podkreślić  tu  należy  nadzw yczajną gorliw ość

księży sp isk ich  i księży sąsiednich  parafij, k tó rzy  
w liczbie 10 ciu przybyli, by  stanąć  do pom ocy 
m isjonarzom  n iestrudzonym  w pracy.

W ielicą także m ają  zasługę u  Boga parafjan is , 
k tó rzy  w ciągu k ilku  tygodn i złożyli w dobrow olnych 
ofiarach blizko 1 m iljon m arek  n a  m isje

U roczyste  zakończenie m isyj w dniu  7. czerw ca 
poprzedziło przem ów ienie m iejscow ego ad m in is tra to ra  
ks. S it ory, w yrażające podziękow anie w im ieniu  
P arafjan , po którem  odśpiew ano Te D eum . M iejscowa 
kapela ludow a p rzygryw ała , podnosząc uroczysty  
nastró j re lig ijny .

0 0 .  M isjonarze szczęść W am  Boże w dalszej 
drodze m isyjnej. O by w szędzie to w arzy szk a  W am  
la sk a  B a ta , k tó ra  z iarnu  przez W as zasianem u do 
urodzaj obfity  1

J e d tn  t  ueeeitn ików  m ii f j .
Z Blałkl piszę nam r Podniosłą , ohoe sm u tn ą  

uroczystość obchodziliśm y w niedzielę 27 m aja  b. r. 
O te  opuszczał parafję naszą ks. J a n  C hrobatiew ioz , 
pracujący  tu  dotychczas jak o  w ikary , u obecnie 
ram .anow & ny proboszczem  w M aniowach.

U roeeystuść sm u tn a  — bo eh y trzy  i i  an  owianie 
w ydarli nam  Tego, którego sn a jąc  ledwo trzy  la ta  
odczuliśm y, groza mieli i ukochali n iem niej, może 
naw et bardziej i g łębiej n iż oni.

T o te i gd y  rozkołysał się dzw on na wieży, gdy 
przebrzm iały  o sta tn ie  słowa pożegnania i ucichły 
salw y, podniósł się jed en  ję k  i jedno  w ielkie łkan ie.

I  posypały się kw iaty  — te  zw ykłe, polne, ręk ą  
N iebieskiego O grodn ika w siana w naszą  b iedną 
kam ien istą  ziemię, kw iaty  — w yraz uczuć n assv ch  
proBtyeh, lecz szczery sh  i praw dziw ych, spad ł deszcz 
n iezabudek, k tó rych  każdy p ła teczek  w ołał i wołać 
będzie setnem  i ty s iącsn em  eohem  nieza tartego  

| w spom nienia i m eukojnego ża !u i tę3knotv :
Pam iętaj ! Nie zapom nij ! Żeś dał nam  Swe 

serce, ale też unosisz ze Sobą w szystk .e serca nasze, 
Cześć Ci ! Uczentni.k.

Audjencje u Prszssa Ministrów W ydział P o lity ­
czno-Prasow y P rezyd jum  R ady  M inistrów  kom uai 
kuje, że P. Prezes R ady  M inistrów  przyjm ow ać bę­
dzie in teresan tów  na aud jenejach  w piątk i od godz. 
10 m. 30 do godz. I ej.

Ważna dla Urzędów Państw i autonomicznych. 
N a sku tek  wniosków ze strony  posłów P  S. L . tak  
w Sejm ie poprzedm m  ja k  ? obecnym , jako  też kon­
ferencji Pusłów Janeczka , Loeby i in n y sh  w M in i­
sterstw ie Skarbu , w najo liżsaych  dniach ukaże się 
rozporządzenie Min. S karbu , w prow adzającą opłatę 

! ryczałtow ą.
U rzędy będą nadaw ały  pism a i rekom endacje 

urzędow e za książeczkam i nadaw czem i, opatrzone 
pieczęcią urzędow ą i nap isem  : O płata  ryczałtow a 
wedle rozporządzenia Min. P. i T. z dnia łlS/V 1923 
L . 2527/Y.
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D otyczące M inisterstw a ryczałt ten  pom iędzy 
sieb ie  rozliczą

R ozporządzenie to dotyczy rów nież krajow ych 
szkół ro lniczych i przem ysłow ych.

N areszcie choó jed n a  bolączka zostanie u su ­
n ię ta  n a  sk u tek  wniosków  i dom agan ia się u staw i 
ccnego Posłów  P . S . L.

Po?«ł J 4mef B td n erczyk . 
Wnlossk Mgły, P osła  B ednarczyka i kolegów 

z K lubu  P. S. L . W spraw ie zredukow ania furm a­
nek (koni) rządow ych w pow iatach. J u t  w poprzed­
n im  Selm ie ustaw odaw czym , ja k o te t  w obecnym  
pojaw iły się w niesione przez posłów w nioski w tym  
sam ym  duobu, chcąc w tej dziedzinie drażliw ej 
poozynió oszczędności tak  d la sc a rb u  P ań stw a  ko- 
n . oczne.

N ieste ty  dotychczas*w e R ządy, n arzeka jące  na  
deficy ty , na fa ta lne  polozeaie finansow e, sypiąc p ro ­
je k ta m i ustaw , nak ładającem i podatk i n a  obyw ateli 
P aństw a, n ie zdobyły Bię na  zadośćuczynienie 
w zm iankow anym  w nioskom  i an i jed n a  fu rm an k a 
an i jed en  koń nie został zredukow any.

P o  pow staniu P aństw a Polskiego, k iedy to 
j  wzoze m usieliśm y prowadzić wojnę, a  P aństw o  kie- 
m w anu  konm oznościam i urzędow em i, s wiązani mi 
czękto z wojną, zniew olone było tam , gdzie b rak  
kolei, d róg b itych , ustanow ić iu rm an k i rządowe, 
k tó re  rozciągnięto  n a  całe P aństw o, czy były  po­
trzebne  lub nie. K onie te  s to ją  bezczynnie, albo 
przew ożą osoby m em ająoe nic w spólnego z jak im ­
kolw iek urzędem , a  S karb  P ań stw a ja  u trzy m u je  

L udność opłacająca podatk i patrzy  n a  to i ro z ­
waża; czy w arto płacić podatki na  tak ie  rozrzutności 
państw ow e, dom agając się od posłów na zebraniach, 
aby  ci uchw alen ie podatków stokroć powiększyć się 
Hi.ijącytij, uzależnili od poczynienia przez R ząd  
os?.czędn< -.śei. Posłowie, widząc jed n ak  n a ty ch  niasto 
w e i konieczne ratowanie S karbu  P aństw a, nie p o ­
staw ili tego w arunku, jed n ak  je s t  obawa, czy pia- 
tu iey  nie zechcą uiszczenia podatków  od tego uza­
leżniać, 0,0 byłoby objawem wzniecającym w Pan 
stw ie ferment, żale i niezadowolenie. R ząd  n iety lko 
nie wprowadza w Państw ie odradzającein się oszczę­
dności, ale wprowadza nowe drażniące ludność w y ­
datki, bo pokrywanie niedoborów tea tra lnych  w W ar­
szaw ie kw otą 1*0 miljonów miesięcznie do nszczęd 
nosoi nie należy.

W obec tego podpisani wnoszą : W ysoki Sejm  
uchwalić raczy :

W zyw a się Rząd, aby  na tychm ias t  i to jaszcze 
przed rozpoczęciem  ściągania podatków grun tow ych  
obecnie uchwalić się m ająeycń, przybtąpił do akcji 
czynienia o szczęd n o śc ią  w szczególności do redukcji 
fu rm an ek  rządow ych po powiatach, jako  dla ludno­
ści bardzo rażącej rozrzu tności państwowej.

Nsdzwyczhjns Walns Zgromadzenia O ddziału

| S trzelca w Nowym  T arg u  odbyło się w niedzielę 
I dn ia  10 czerw ca o godzinie 6 ej w ieczór pod prze­

w odnictw em  P. D f . Z. W asiew icza Z arząd O ddziału  
w ybrano : prezesem  ob. Ja k ó b  M roszczak, zastępcą 
ob. Dworski, sekretarzem  ob. L eon  Leja, skarbn ik iem  
ob. M arszałek, K ierow nikiem  ośw iatow ym  p. A postoł. 
O m aw iano u rządzenie m ajów ki i zabaw y i u ch w ala ­
no wpisowe na tysiąc m arek w kładkę, d la w sp iera­
jący ch  członków m iesięcznie na dw a ty s. Ia s tru k te r  
por. d r i e r k  zachęcał do wzięcią udzia łu  w obozach 
letn ich , ob. M arszałek postaw ił wniosek o u rządze­
n ie ku rsu  sam ary tańsk iego . Postanow iono odznaki 
spraw ić we w łasnym  Zarządzie, a m undury  sp row a­
dzić dla tych , co złożą ra tę  i dadzą m  arę

Pr Urzęd Pośi*. Prasy ksmuidkuj* : D nia  20 czer­
wca 1928 r  cdbędzie się w Państw ow ym  U rzędzie 
P ośrednictw a P racy  w Now ym  Sączu rek ru tac ja  ro­
botników  i robotnic ro lnych  n a  Wyjazd do F ran c ji. 
R obotnicy (ce) re flek tu jący  n a  w yjazd w inni posia­
dać : św iadectw o tożsam ości z fo tografją, św iadectw o 
m oralności, w którem  w yraźnie m usi być i stw ierdzo­
ne, azy d an a  osoba była k a ran a  lub  nie * że obtonici 
nie zachodzą żadne przeszkody n a  w yjazd do F ra n ­
cji przeciw  te j osobie, d okum en t wojskowy. K obiety  
zaś m uszą m ieć m etryki. M ężczyźni u ro d zm i w r. 
1897 i m łodsi m uszę posiadać zezw olenie z Pow. 
K om endy U zupełnień  n a  w yjazd do F ran c ji R o - 
botm ay (ce) k tó rzy  nie ukończyli 21 roku  życia, 
m uszą się w ykazać zezw oleniem  na wyjazd od ro­
dziców potw ierdzonym  przez Z arząd gm inny.

Przyjęci będą ty lko  zupełnie zdrow i i dobrze 
! obznajom ieni z pracą n a  roli. Pożądanem  jest, aby 
j robotnicy posiadali św iadectw o pracy na roli.

Miejskie Seminarjum naucz żeńskie w N ow ym  
ij T argu . W pisy  na  ku rs I, II i III  odbędą się dn ia  
! 2 8 'tlz -rw ea  rano  od godz. 10 do 1.

W pisow e wynosi §  zip (w m arkach). W arunk i  
aa  ku rs I :

a) św iadectw o z k lisy  siódm ej Szkoły p o -
: w szechnoj.

b) Św iadectw o lekarsk ie  (b lank iety  w dyrekcji.)
E gzam in  w stępny n a  k u rs  I  odbędzie się dnia

2 lip ca od godziny 8 m ej rano. O płata  za egzam in 
; w ynosi 10000 M kp.

E gzam in  w stępny  na ku rs II  i 1U odbędzie się 
11 po ferjach m iędzy 10 a 15 września.

Odpis M inisterstwo Spraw  W ojskow ych w po- 
i rozumieniu z M. W  R  i O. P. o rgan izu je  na  wzór 
i zeszłorocznych obozy letn ie d la  m łodzieży szkolnej.

Celem obozów je s t podniesienie spraw ności ff- 
j zyeznej m łodzieży przez sport, zabaw y i ćw iczenia 
! na  świeżym  pow ietrzu, przy jednoczesnam  uw zglę- 

dnieniu pew nych w iadom ości wojskowych, 
j M ejsca dla obozów w ybrane będą w w a rn ik a c h  
| odpow iednich pod w zględem  zdrow otnym  i oddalo- 
i nych  od w iększych skup ień  ludzkich.
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Obóz s .łt id a  się ze 100 uczestn ików . obozie 
poza oficerskim  personaletn  w ojskowym  znajaow aś 
się be isie w ykw alifikow any w ychow aw ca fizyczny 
i profesor g im nazja lny , delegow any d la  celów peda­
gogicznych przez M .a W. R . i O. P.

Początek obozów dnia i .  lipca br. Czas trw ania 
0 tyg  'dn i ( d u d n ią  15 sie rpn ia  )

Po ukończeniu  kursu  w obozie uczestnicy o trzy ­
m ają  św iadectw o z p rzysposob ien ia  w ojskow ego 
S tęp n ia  przygotow aw czego i I-ego, iposiadajaoy juz te  
ś .ia d e c tw a  uzy sk u ją  praw o przystąp ien ia do egza­
m inu  przysposobienia w ojskow ego S topn ia  II)

Uczniowie szkól średu ich  zaw odow ych i sem i- 
narjów  nauczycielskich , sk ła d a ją  odoowiednio w y­
pełn ione deklaracje , zaopatrzone w zgodą r,odziców 
do dyrekcji sw ych  szkół, k tóre po zaopinjow aniu 
p rzesy ła ją  je  do oficerów in stru k o y jn y ch  przy P. K. 
UJ. lub  bezpośrednio do D. O. K , na teren ie ktorego 
d ana  szkoła się znajduje .

W  dek laracji obow iązują się k an d y d aci do 
wzięcia z sobą do obozu : trzew ików , bluzy i spo­
dni, ew entualn ie  m u n d u r harcersk i, siennika, 2 prze­
ścieradeł, koca, 2 -oh  ręczników  i p rzyborów  do m y ­
cia, p rzynajm nie j 2 ch  zm ian, bielizny, przyborów  
do jedzenia, spodenek sportow ych.

U czestnicy obozów le tn ich  o trzym ają  w obozie :
1) wyży wienie w n a tu rze  w edług norm  kadeckich.
2) um undurow anie s ła d u ją c e  się z owijaozów, 

koca, chlebaka, pasa  głów nego, ładow nic poje­
dynczych.

Ze względu na konieczność jednosta jnego  ubio 
rii w bozie w inien każdy uczesL ,k m ieć o ile m o ­
żności bluzę (koszulkę harcerską), spodnie (krótkie 
do je l i ta )  i kapelusz (sportow y koloru  khaki.)

C .lem  ułatw ienia nabycia ty ch  przedm iotów  
każdy uczestnik obozu będzie m ógł zakupić w szystk ie 
te  przedm ioty na  m ie jscu 'w  obozie po zaznaczeniu 
w deklaracji za 90u00 Mk.

W zory dek laracji do w ypełnienia zostaną zg ło­
szonym  kandyda tom  w ręczone przez w łaścw e d y ­
rekcje. —

W szelk ich  inform acyj udzielają oficerowie instru - 
kcyjn i przy P. K U. i referenci P. R. w D. O. K.

Zakopana przed sezonem letnim. Z Tym czasow ej 
K om isji U zdrow iskow ej o trzym ujem y następu jący  
k o m u m & at.

W obec n iepraw dziw ych pogłosek o nadm iernej 
jakoby drożyżnie w Z akopanem  podajem y do w ia­
domości obecne ceny w pensjonatach tu te jszy ch  :

U trzym anie ^ednej osoby w pensjonacie p ier­
wszej kategorji 42000 n  a r . orugiej kategorji 35000 
m arek , trzeciej ka tegorji 30000 m arek. C ena pokoi 
la  sam i. co dotychczas, t j. 10000, 8000 i 0000 m k.
< jednem  łóżku, 15000, 12000 i 9000 m arek  o dw óch j 
łużkaeb Za ośw ietlenie p łaci się osobno w edług I 
tary fy , k tó rą  u s ta la  gm in n a  K om isja  e lek tryczna

Ceny w hotelaeh drugiej kategorji (pierw szej 
b rak) 15000 m arek za pokój jednoosobow y, 20000 
m arek  za pokój dwuosobowy, w h o telach  trzeciej 
k atego rji 10000 i 15000 m arek .

Z powodu n adużyś n .ek tó rych  w łaścicieli ho teli 
i pensjonatów , p rzekraczających  cenniki, usta lone 
przez W ładze przem ysłow ą t. j. S tarostw o w N ow ym  
T argu, Tym czasow a K om isja U zdrow iskow a, po w o 
łan a  w m yśl ustępu  8 -go arty k u łu  34 ustaw y o uz 
drow iskach  do regu low ania  w arunków  pobytu  k u ra ­
cjuszy, każde doniesienie podpisane pełnem  im ieniem  
i nazw iskiem , zaopatrzone sta łym  adresem  poszl •> 
dow anego, przesy ła bezzwłocznie S tarostw u , kt< re 
w razie stw ierdzonej w iny n a ty ch m iast w ym ierza 
karę aresztu  do sześciu tygodni i g izyw nę pieniężną 
a w razia pow tórnego n a d u ż jc ia  odbiera w inow ajcy 
upraw nien ie  przem ysłow e O rzeczenia knrne S ta ro ­
stw a ogłaszane będą w .G azecie  Zakopiańskiej* 
i w dziennikach  sto łecznych.

S tarostw o  now otarsk ie  u sta liła  ró w n n ż  c e c r  
m ieszkań sezonow ych : Z a  um eblow any pokój lub  
kuchnię w dom ach zw ykłych  150CiuG m arek , w d o ­
m ach lepszych 200000 m arek  m iesięcznie. D oniesie­
n ia , o przekroczeniu  ty ch  cen należy wnosić do bla 
ru T. K. U ( .Ju trzen k a * ) lub K om isarja tu  Policji 
P rństw ow ej ( .G ran it* .)

U stalan ie nowej tary fy  dorożkarskiej w to k u .
Zw ierzchność gm .nna, u su n ęła  dorożki z w ą s­

kich  i tak  w sezonie ruchliw ych  K rupów ek, w y z n a ­
czając im dogodne postoje na ul. W itkiew icza, obok 
H otelu  C entralnego i n a  ulicy M arszałkow skiej. U su ­
nięto rów nież zbiorowe sam ocnody wycieczkowe 
z K rupów ek.

Stałem  czyszczeniem  i sk rap lan iem  uitc g łów ­
nych  zająć się m a od 15. czerw ca r b Zw ierzchność 
gm inna, T. K. U. udzielać będzie na  ten  cel zapo 
mogi w kwocie 5,000.000 m arek  m iesięcznie.

K rótkoterm inow e przepustk i tu rystyczne  na 
południow ą stronę T a tr w ydaw ać będzie K om isaria t 
Policji Państw ow ej (G ranit.)

W  spraw ie ochrony przyrody ta trzańsk ie j S ta ­
rostw o przypom niało  zakaz niszczenia m odrzew ia 
1 limby, zryw ania szarotki. P rzekroczenie tego zakazu , 
k tórego skuteczność zależy głów nie od żywego współ 
działan ia  w szystkich  m iłośników  T a tr  z organam i 
Policji Państw ow ej, k arane będzie doraźnie aresztem  
do dni 14-tu.

Zam ów ienia pokoi w pensjonatach  i ho telach 
adresow ać prosim y do G rerajum  właścicieli pensjona 
tów i hoteli, zapowiedzi wycieczek zbiorow ych do 
Z arządu  D om u wycieczkow ego im . ks. S to la rczyka , 
lub  S tow arzyszen ia im . św. Z y ty .

W szystkie p ism a polskie prosim y o łaskaw e 
pow tórzenie tego kom unikatu .
P rze w .: Dr, J , D iehl, S e k r . : Dr. T. Gabry szewski-
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Di  pełnego egzam ini dejrzałeści, k tó ry  odbył się 
w g im nazjum  w Now ym  T arg u  w d n iach  12, 13
1 14 ezarw ca pod przew odnictw em  W P  Dr. S tan iała  
wa Turow skiego d y rek to ra  g .m n. w Z akopanem , 
zasiadło 12 uczniów  zw yczajaych, 5 pryw atystek ,
2 ekstsrnietów . E gzam in  zdali następu jący  uczniow ie 
z odznaczeniem  : M ałecki M ieczysław , Palider Józef 
U berall M ieczysław, z postępem  pjcuyślaym  : B ednar 
ozyk Leopold, F raczek  L udw ik , K rzyżanow ski Mie 
ezysław, M icak  W ładysław , M arcinów  T adeusz, 
O staszew ski Z b ign ;ew, P au iak  Ja n , Topolnieki Jan , 
Zaw iła S tan isław , nad to  p ry w a ty s k i: B ahrów na 
K rystyna , H am m ersch lag  E m m a. M e n d b r E rn es ty n a  
P iła tów na M urja, R ossbach F ry d e ry k a  — Dwóeh 
eksternisiów  wyłączono od egzam inu, dwóch od­
stąpiło . —

Z w ynikiem  pom yślnym  z a a l i : D yda S tanisław  
K ra l M arjan  R eprobow ano na rok jednego  ekstern istę

Ostreznle z rym  mi spekulantami z czarnej giełdy. 
Ileż to  razy  sły szy  stę i czy ta  praw ie oodziek 
w iz ien n ik ao h  o tern, że ja k iś  w ieśniak, a  uajeześ- 
eiej w ieśniaczka, przy w ym ianie zagran icznych  p ie­
niędzy pad ła  ofiarą zręcznego oszusta, i to zw ykle 
żyda. S tra ty  tak ie  idą w m iljardy, bo jak że  tru d n o  
policji, zaalarm ow anej p łaczem  i krzykiem  niew czes­
nym  biednej ofiary  bezrolnej w śród zaułków  S tra- 
dom ia i K azim ierza, p rzy łapać spraw cę i odebrać 
zrabow ane pieniądze. Żydzi swoich nie zdradzą, 
owszem  zasłonią i u k ry ją . I  co za przew rotność 
spryciarzy ! G dzieś w oieni, odbierają z rąk  biednego i 
chłopa dolary , każą  m u chw ilę zaczekać, naw et dla 
pozoru w ręczają ezęsć pieniędzy, czasem  w ręczają je 
w kopercie, w zaw inią tku , w którem  po chw ili k ie ­
dy tam  zdziw iony chłopek zaglądnie, zna jdu je wycin­
ki r. g a z t ,  czasem  fałszyw e 
Ir; a ją n* ludzką 
liii-:k  daje
im any i obietnicom ż elków i zamiast zanieść dolar;- i j  
d • wym iany do kayy państwowej, która zawsze 
ci i tak  'btatnią wartość giełdy światowej i nikogo 
nie okradła i nie oszukała, woli tuczyć pijawki Któ­
re chw alą sobie dzisiejsze czasy zamieszania i zamętu. 
Taki to wypadek opisuje „Goniec K ra k ' .  D L w o ­
wa przyjechał pewien wieśniak, b r  zmień.ć bankno t  
tysiąc dolarowy na 
dzie za dolary 5 6  milji nów m arek,
50 tysiączny, h, cóż jednak,  -kiedy po paw roefe d o  
dorr.u, pokazano mu, ze wszystkie banknoty.  kuitv 
dostał  o J  żyda spekulanta ,  su fałszywe. F aiszerza 
oczywiście n ie  odszukano.  Gzy aż tyło i> >l€su\ck 
przykładów me nauczy nas  nare.-zcie rozum ?

La*y na Paśiiaiu toczy kornik Z ,b ran o  *sę de 
topienia go z całą n ie rg ją ,  ale jeżeli przypatrzyrur się 
po różnych składach  drz a-a. to tam  me wiJac zu­
pełnie tej troski. Ile kloców 
oki ro w u a je h  z kory lub tylko cz ę sm m o  1

7

T arg u  n. p. n a  Kowańou znacznie powyżęi ta r la k u  
p Dudzińskiego knło ©Pełczyńskiego przygotowano 
zdaje się do wywozu całe stosy d-zewa zupełnie nie- 
okorowanego. To samo zresztą m ożna zaobserwować 
na P odhalu  u Dardzo wielu gazdów, gdzie leży koło 
dom u po kilka drzew nieokurowanych. Cudowne 

^wylęganie dla kornika. O d ł u p c i e  gospodarze z koń­
cem czerwca po kaw ałku  kory, a zobaczycie, ile tam  
gąsienic, poezwarek kom ika. N a cóż się walka i w y­
siłki zdały, gdy  wszędfcie hodujem y wprost tego k o r ­
nika. Dlaczego nie widzą tego odnośne władze, gdy 
się to dzieje worew ustawie z taką  szkodą dla n a ­
szych la6Ów.

W dniu 6 czewrea notowano na giełdzie #  Kra­
kowie : dolary 80500—82000, franki frane. 5180— 
•220, szwajcarskie 14725—15000, m arki niemieckie 
0'88, k o r  ny czeskie 2440—2450.

Geny bydła. N a ta rgu  w Nowym T argu  w diuu 
11. b. m płacono za 1 kg. ż y woj wagi : ja łow m k 
7500 -8 5 0 0 ,  krowy ,8000-8200. buhaje 9 0 0 0 -9 2 0 0 ,  
cielęta 5500—6250, za świnie karmiono 1120— 12500, 
jaja za sztukę 350 Mk.

Ostatnie wiadomości: M inistrem  spraw  wojsko­
wych został m ianow any generał brom Stan isław  

i Szeptycki.

Za ton dział Redakcja nie bierze odpowiedzialności.

Podziękowanie.
. Składam tą drogą najserdeczniejsze po- 

j dziękowania W Panu Dr. Z. G O LD N E R O W I 
jj z Nowego Targu, za dokładne i prędkie

pieniądze. Tysiące tacy ' wyleczenie rany mojej z bardzu poważnej 
głup >tę sposobów Cóż k iedy nasz : c h o r o b r .  

się uwodzić pofcusia korzystniejszej wy- jjf* ' J O A C H I M  G U T T E K .

Do sp rz e d a n ia  b i l a r d  duży
w bardzo dobrem sianie z bilami z kości 
s ł rn iowej  i kijami w Maniowach. W ia d o m o ść  

| u Ks. A n d r a s z o w s k i e g o  w Frydmanie.
czarnej giełdzie Dosta ł  wpraw- 

w banku  um-h m obecny sezuti budowlany
p u l e o n  i

leży tuin zupełnie 'nie- 
W N-owmu

w.-onu skaiisie i d o  bielenia, najlepszej jakości  
cem ent portlandzki d a c h ó w k ę  ogniotrwałą
Asbit, Etera.t Wiek, po cenach przystępnych

z SŁtjJśłfi dostawą iirma hurtu wr,a

JA N  B O D U C H ,  ŻYWIEC
D O M  W Ł A S N Y  -  R Y N E K  L 1 2 7
N.i w-zelkic zapytania należy ii .h;rz>ć r.oaczok pocztowy.
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N A W O Z Y  S Z T U C Z N E
prawdziwą tom asynę marki .gwiazda,* 
żużle „Martina", superfosfat i inne nawo 
zy sztuczne dostarcza w a g o n o w o  szybko  
= = = = =  l l rm a  h u r to w n a  =-------

J A N  B O D U C H , ŻYWIEC
DOM WŁASNY — RYNEK L 127.

Pt* wualkie zapytinia ualeiy dołączy.' znaczak pitcet. sa 50 M-

Bank Ludowy
S. A. w JABŁONCE na Orawie

p r a j e w  a l u t o w a ł
z koron czeskich kapitał akcyjny na 100,000 .000  Mkp. 
rezerwe na 20 ,000  000  Mkp. i wszystkie wkłady z dniem 

13 kwietnia 1923 r. oraz przewaluiuje długi 
PŁACI OD WKŁADEK 6% OD 1. LIPCA 1923 R.

JEŻELI chcecie wiedzieć, co hic w świeoie dzieje 
cz.y tajcie i p renum erujcie .PRZEGLĄD ŚWIATOWY" 
tygodn ik  ilustrow any poświęcony w szystk im  gałęziom  
wiedzy. K to  zadarm o MILJONÓWKĘ m ieć pragnie, 
ten  otrzym ać może po rozw iązań.u zagadek , k tóre 
są zam ieszczone w każdym  num erze .P rzeg ląd u  
Światowego*. —  E gzem plarze .P rz e j lą d u  Św iatow e­
go ** do nabycia wszędzie. P ren u m era ta  roczna 120000

S Ż Ą D A J  C I E !
■ Ż Ą D A J C I E  p o cz tó w k ą , nasz NAJNOWSZY ■
■ IUHIK WSZELUE6G RODZAJU MANUFAKTUR? *
■ e u s p e d y o j l  p r a e s y l e l r  p o o s t o w .  ■

. N A D Z I E J A "  w L O D Z I  i
\ UL. KILIŃSKIEGO 40. G. P N T. ! 
S który  n a ty ch m ias t będzie w ysłany  z u p e ł n i e  S■ b e z p ł a t n i e  i przyniesie Sz. P. d jz o  korzyści. ■

m k., 80 fr., 8  doi., półroczna 60000 mk., 40 fr., 4 
doi., k w arta ln a  30000 m k., 20 fr., m iesięczna 10000 mk. 
Redakcja i Administracja Warszawa ul. Sienna 23.

fcukaszczyz Jędrzej
się unieważnia.

Maciarz Trancisiek *g! ; r r k uD ..V rsl
unieważnia

R n f o c ł s u t  z N jW es °  Tars u ur- w ,Q02 r-ŁrdU Uo £JU lC oidW  zgubił kartę powołania, ktOrą się 
unieważnia

Rozkład jazdy pociągów ważny od I. czerwca 1923.
Odjazd z Nowego Targu do stacji Przyjazd ze stacji do Nowego Targu

Uodzma Rodzaj poc. Nr. d o Godzina Rodzaj poc. Nr. Z

5 19 *5* O sobow y 6115 Z akopanego 5 09 'S9 c . O sobow y 6115 K rakow a i N. S ącza
5 20

3 3 3 Ji T3 Bj Mieszany 6551 C z D unajca 6 3 6
> 3
|  S Mieszany 6151 C habów ki

7'58 'ZE r-> 
2 >>

**\) « 6555 » w 7 5 0 bO u 
2 O sobow y ć 114a Z akopanego

8 05
"O J3
I  % 6151 Z akopanego *>•58 TJ ^o 3te * W 6114 *) - T i

1 1011 l  | O sobow y | 6 l l 4  K rakow a i S ącz a 1010 •-< Oj
T, *- Pospieszny 6103 l) K rakow a !

I 10 20 MO Posp. 6103 Z akopanego 11-54
NO O sobow y 6101 *) -

1204 0 04p . * 6101 l* 14 35 2"35p. Mieszany 6558 *) Cz. D unajca
i 13 10 110p *) Miesz, 6557 C z. D unajca 14-43 2 43p. O sobow y 6112 *) Z akopanego [
[ 1455 2‘55p. *) O sob. 6112 K rakow a 1454 2 54p n 6111 *) K rakow a }

1504 304p. *) . 6111 Z akopanego 16-30 A 30p. Pospieszny 6102 Z akopanego
; 1510 3 1 0 p . Mieszany 6553 C z D unajca 17-26 5 26p. Mieszany 6152 n
‘ 1635 4'35p. 2) Posp. 6102 K rakow a 18 55 6 5 5 p u 6554 C zarn eg o  D unajca

19 09 7 09p ł) - 6104 n 18-59 6 59p. Pospieszny 6104 *) Z akopanego  ,
; i 9 5 i 7 5I p Mieszany 6152 C habów ki 19 08 7 08p. O sobow y 6113 K rakow a |

19 18 7 18p O sobow y 6113 Z akopanego 0 1 3 0 13n. 6116 Z akopanego
0 2 3 0 23n » 6116 K rakow a

*) Kursuje w każdy poniedziałek.
**) Kursuje w poniedziałki jarm arczne w Cz. Dunajcu 

') Kusuje od 1 /VI. do 30/lX. 1923.
2) Kursuje od 1/X. 1923 do 30/V. 1924.

*) Kursuje w jarmark nowotarski.
4) Kursuj® do 30/IX 1923. pożarem co poniedzia- 1 

łek między Nowym Targiem  a Zakopanem .

Fadaktor adpowladzlalny : Jan Krauzawlcz. drukarnia I. Warka w Nowym Targu


